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N im  jeszcze n a s tą p ią  bu rz liw e  d n i p aźd z ie rn ik a , lis to p ad a  i g ru d n ia , a d w o k a tu ra  
w a rsz a w sk a  zab ie rze  glos w  je d n e j z n a jb a rd z ie j  gnęb iących  ludność K ró le s tw a  
k w e s ti i, w  sp ra w ie  szkolnej.

S tr a jk  szko lny , zapoczą tkow any  28 s tyczn ia  1905 r., z m n ie jszym  lu b  w ięk szy m  
po w o d zen iem  p rz e trw a ł do końca ro k u  szkolnego. P o p ie ra ły  go p a r tie  po lity czn e  od 
lew icy  do  N aro d o w ej D em o k rac ji w łączn ie . R óżne u g ru p o w an ia  ró żn e  cele s t r a jk u  
w sk a z y w a ły  (nie m iejsce  tu  n a  om aw ian ie  szczegółów ) a le  co do jednego  by ły  
zgodne: z ca rsk ą  szkołą  należy  w alczyć  aż do z w y c ię s tw a5 W ypadk i p o lityczne  
je d n a k  n ie  św iadczy ły  o b liskości zw ycięstw a , boć p rzec ie  n ie  m ożna by ło  za n ie  
u zn ać  u ch w a ł K-om itetu M in istró w  z dn. 18/19 czerw ca, k tó re  zap o w iad a ły  p ra w o  
do w y k ła d u  w  języ k u  po lsk im  — w  szko łach  p ry w a tn y c h  — w szy stk ich  p rzed m io ­
tó w  p o za  h is to r ią  i g eo g rafią  R osji.

11 lip ca  o rd y n a t h r. A. K ra s iń sk i zap ros ił do sieb ie  grono  re p re z e n tu ją c e  sfe ry  
zachow aw cze w  celu  ro z p a trz e n ia  sp ra w y  szk o ln e j. Z eb ran ie  p raw ie  je d n o m y śln ie  
u zn a ło , że na leży  w p ły w ać  na  p o w ró t m łodzieży  do szkoły , a jednocześn ie  s ta ra ć  
się  in n y m i d rogam i o szkołę  po lską. O św iadczen ie  to  w yw oła ło  n ie s ły ch an ie  o b u ­
rzen ie . P o sy p a ły  się p ro te s ty  w  czasopism ach , b ro szu rach , odezw ach . W  cz te ry  dn i 
po z e b ran iu  u  h r. A. K rasiń sk ieg o , na  zg ro m ad zen iu  p ra w n ik ó w  w  M uzeum  P rz e ­
m y słu  i R o ln ic tw a  ro zp raw ian o  tak że  o sp ra w a c h  szko lnych . Spośród  18 m ów ców  
ty lk o  cz te rech  opow iedzia ło  się za s tan o w isk iem  p rz y ję ty m  przez  g rem iu m  zeb ran e  
u o rd y n a ta . P o zo sta li p o p e ra l i  b o jk o t szko lny  i do ich  op in ii p rzy łączy ła  się 
p rz e w a ż a ją c a  część obecnych  59.

P a ź d z ie rn ik  przyn iósł, ja k . w iadom o, częściow e u s tę p s tw a  w  sp raw ie  szko lne j.

(da lszy  ciąg nastąpi)

5» „ K u r ie r  C o dz ienny” 1905 n r  180, s. 5.
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W yjazdy czasowe za granicę w świetle przepisów  
dewizowych

Od w ie lu  la t  o b se rw u jem y  duże n a tęż en ie  ru c h u  podróżnych  w y jeżd ża jący ch  
za g ran icę  czasow o. M ożna ch y b a  śm iało  s tw ie rd z ić , że ru ch  te n  je s t w ięk szy , 
a  w  k ażd y m  raz ie  pow szechn ie jszy  niż p rzed  1939 rok iem . Je ś li bow iem  odrzucim y  
w y ja z d y  em ig racy jn e , to  k to  w  okres ie  dw u d z iesto lec ia  m iędzyw o jennego  o d b y w ał 
p o d ró że  zag ran iczn e?  B yli to  p rzew ażn ie  p rzed s taw ic ie le  k la s  posiad a jący ch , p rz e ­
m ysłow cy , han d lo w cy , zam ożni z iem ian ie , n ie k tó rz y  adw okaci, lek a rze  lu b  
in ży n ie ro w ie , z rzad k a  w yżsi p racow n icy  u m ysłow i. Z ty ch  w a rs tw  spo łecznych  
re k ru to w a li  się  rów n ież  g łów nie  stu d en c i n a  obcych  uczeln iach . Z d a rza jące  się  
w y ją tk i  p o tw ie rd z a ły  ty lk o  reg u łę , że synow ie  ro b o tn ik ó w  i chłopów  n ie  w y je ż ­
dża li za g ra n ic ę  an i n a  s tu d ia , an i n a  w ycieczk i.

D zisiaj jeźdz im y  w szyscy . N ie ty lko  w  celach  służbow ych . R obo tn icy , chłop i, 
p raco w n icy  um ysłow i, p rzed s taw ic ie le  w o lnych  zaw odów  w y jeżd ża ją  in d y w id u a ln ie
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i zb io row o w  ra m a c h  w y m ian y  „bezdew izow ej” i w ycieczek  tu ry s ty czn y c h . U d a ją  
się sam o lo tam i, k o le ją , s ta tk a m i, sam ochodam i, au to k a ram i. Z w ied za ją  k ra je  E u ro p y  
za rów no  w sch o d n ie j, ja k  i zachodn ie j, od b y w ają  d a lek ie  podróże do A m ery k i P o ­
łu d n io w e j i P ó łn o cn e j, do  k ra jó w  M aghrebu , B lisk iego i D alek iego  W schodu, n a w e t 
do A u s tra lii  i N ow ej Z eland ii.

K to  f in a n su je  te  podróże, sk ą d  n a s i o b y w a te le  b io rą  środk i p ien iężn e  n a  o p ła ­
can ie  kosztów  ty ch  w y jazdów ?

R óżnie  z ty m  byw a. W  p ie rw szych  la ta c h  lib e ra ln e j p o lity k i p a szp o rto w e j p o d ­
róże zag ran iczn e  b y ły  n iezw y k le  tan ie , n iew ie le  droższe od pod róży  po  k ra ju . 
T a k  np . w  1956 r. k o sz t p rz e ja z d u  sam o lo tem  do P a ry ż a  w y n o sił ok. zł 450 
w  je d n ą  s tro n ę . S tęsk n io n e  rod z in y  za g ran icą  ob d aro w y w ały  p ie rw szy ch  p rz y ­
jezd n y ch  z P o lsk i, ta k  że w a rto ść  p rzyw ożonych  d aró w  p rzew yższa ła  n ie je d n o ­
k ro tn ie  pon iesione  w y d a tk i. B ra k  og ran iczeń  w  ta n im  k u p n ie  za z ło te  b ile tó w  
zag ran iczn y ch  um o ż liw ia ł h an d e l tym i b ile tam i za g ran icą  o raz  n a b y w a n ie  za 
u zy sk an e  w  te n  sposób p ien iądze  różnych  a tra k c y jn y c h  i ła tw o  z b y w a ln y ch  na 
ry n k u  k ra jo w y m  tow aró w .

S y tu a c ja  zm ien ia  się  ra p to w n ie  1957 r. W  lu ty m  tego  ro k u  w p ro w ad zo n o  
k u rs  sp ec ja ln y , sześc iok ro tny  w  sto su n k u  do obow iązu jącego  pop rzed n io . W p aź ­
d z ie rn ik u  zaś w esz ły  w  życie p rzep isy , k tó re  zniosły sw obodę n a b y w a n ia  dow o­
dów  p rze jazd o w y ch  n a  tr a sy  zagran iczne . Od te j p o ry  k u p n o  b ile tu  do k ra jó w , 
z k tó ry m i P o lsk a  n ie  rozlicza się  w  ru b lach , w y m ag a  zezw olen ia  dew izow ego 
u d z ie lanego  p rzez  N arodow y  B an k  Polski.

W y ją tk iem  od te j  zasady  są  w y p ad k i, gdy  k osz t p rze jazd u  n a  tra s ie  z a g ra ­
n iczn e j je s t p o k ry w an y  w  zag ran icznych  śro d k ach  p ła tn iczy ch , a m ów iąc  śc iśle j — 
w  z ło tych  pochodzących  ze sp rzedaży  ta k ic h  śrcd k ó w  (bankow i lu b  in s ty tu c ji 
u p raw n io n e j)  po k u rs ie  sp ec ja ln y m . D odajm y  jeszcze, że ty lk o  w  w y p a d k u  o p ła ­
cen ia  b ile tu  w  w a lu ta c h  obcych, nad esłan y ch  lu b  p rzek azan y ch  z zag ran icy , o p ła ta  
p a sz p o r to w a  je s t  n iższa. P rz y  p o k ry c iu  kosztu  tak iego  b ile tu  w a lu tą  obcą p o siad an ą  
w  k ra ju ,  ja k  ró w n ież  p rzy  k u p n ie  b ile tu  za zło te  na  p o d staw ie  zezw olen ia  d ew i­
zow ego, choćby na  p o lsk i sam o lo t lu b  s ta te k , p o b ie ran a  je s t n o rm a ln a , w y so k a  
o p ła ta  p aszp o rto w a. N ie m ów im y tu  oczyw iście o w y jazd ach  służbow ych  czy o tzw . 
p o p ie ra n y c h  i w a k a c y jn y c h  w y jazd ach  s tu d en tó w  i uczn iów , gdyż w  ty m  w y p a d k u  
ob o w iązu ją  o p ła ty  sp ec ja ln e , pow ażn ie  obniżone.

C zęść za tem  osób w y jeżd ża jący ch  do rodzin  lu b  zna jom ych  m ieszk a jący ch  w  k r a ­
ja ch  zachodn ich  n ie  ponosi in n y ch  kosztów  p rócz o p ła ty  p aszp o rto w e j, o p ła t w izo ­
w ych  o raz  d ro b n e j k w o ty  s tan o w iące j ró w n o w arto ść  5 doi. U SA  o trz y m y w a n y c h  
na  d ro b n e  w y d a tk i w  czasie podróży. N a to m ia s t in n i w y jeżd ża jący  p o k ry w a ją  
w  z ło tych  zarów no  k o sz t b ile tu  lo tn iczego (p raw ie  c z te ro k ro tn ie  w yższy  od 
b ile tu  ko le jow ego  II  k lasy ), ja k  i w ysoką op ła tę  p aszpo rtow ą. Z d a rza  się, że 
k osz ty  te  są  p o k ry w a n e  dzięk i pom ocy rodz iny  zam ieszkałe j za g ran icą . Pom oc 
ta k a  m oże n a d e jść  w  fo rm ie  p rzekazów  do B an k u  PK O  lu b  p rze sy łek  to w a ro ­
w ych . Z d arza  się też, że n o rm a ln e  dochody osoby w y jeżd ża jące j u m o ż liw ia ją  je j 
p o k ry c ie  kosztów  podróży  z w ła sn y ch  środków . W bard zo  w ie lu  je d n a k  w y p a d ­
k a c h  osoba w y jeżd ża jąca  „na zachód” t r a k tu je  sw o ją  podróż  ja k o  p rzed sięw zięc ie  
dochodow e, k tó re  częściow o p rz y n a jm n ie j pozw oli je j odzyskać w y d a n e  p ien iądze .

P o d o b n ie  z resz tą  d z ie je  się z w ycieczkam i o rg an izo w an y m i p rzez  P B P  O rb is  lu b  
inne  b iu ra  tu ry s ty czn e . D rogi p ro w ad zące  do tego  „hand low ego ” ce lu  są  różne. 
J e d n i n ie leg a ln ie  w yw ożą  p o siad an e  w a lu ty  obce, in n i pod różnym i p re te k s ta m i 
u z y sk u ją  zezw olen ie  dew izow e n a  w yw óz p o siad an y ch  p ien ięd zy  zag ran iczn y ch .
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jeszcze in n i w yw ożą to w ary , k tó re  z n a jd u ją  zb y t za g ran icą . S ą w reszc ie  n ie ­
w ą tp liw ie  rów n ież  i tacy , k tó rzy  k o rz y s ta ją  z ró żn y ch  fo rm  ta k  zw anego 
c lear ingu  p ry w atn eg o . K ażda z ty ch  dróg m a p ro w ad z ić  do p o siad an ia  za g ran icą  
śro d k ó w  n a  n abyc ie  tow aró w , k tó re  — p rzew ażn ie  d z ięk i m odzie — osiąg a ją  w y ­
sok ie  ceny  na  ry n k u  polskim .

N ie zam ie rzam y  w  ty m  m ie jscu  rozw ażać tego, w  ja k im  s to p n iu  na iw ność  
n a szy ch  ro d ak ó w  pom aga w  u zy sk iw an iu  ta k ic h  k o rzy s tn y ch  cen, an i też  tego, 
czy i w  ja k i sposób u rzęd y  ce lne  m ogłyby  tę  „ h an d lo w ą” d z ia ła lność  ogran iczyć. 
C h c ie lib y śm y  n a to m ia s t zw rócić uw ag ę  na  lega lność  w sp o m n ian y ch  w yżej p o ­
czynań .

N ie b ęd z iem y  się zas tan aw iać  nad  p rzem y tem  zag ran iczn y ch  czy k ra jo w y ch  
ś ro d k ó w  p ła tn iczy ch . W yw óz ty ch  środków  za g ran icę  bez zezw olen ia  s tanow i 
p rz e s tę p s tw o  z a r t . 51 lu b  52 u s taw y  k a rn e j sk a rb o w e j z d n ia  13.IV.1960 r. (Dz. 
U. N r 21, poz. 123), zagrożone w ysok im i sa n k c ja m i k a rn y m i. S p ra w a  je s t  b a rd z ie j 
złożona w  pozosta łych  w y p ad k ach  u zy sk iw an ia  w a lu t obcych za g ran icą .

B a d a n ie  legalności ty ch  w y p ad k ó w  należy  rozpocząć  od u s ta le n ia  u p raw n ień  
i og ran iczeń , ja k ie  w y n ik a ją  z p rzep isów  dew izow ych  dla k ra jo w c ó w  dew izow ych  
p rz e b y w a ją c y c h  czasow o za gran icą .

P rz y p o m n ijm y  w  ty m  m iejscu , że zgodnie z a r t . 7 ustaiw y dewizoiwej z dn ia  
25.111.1952 r . (Dz. U. N r 21, poz. 133) k ra jo w c a m i dew izow ym i są  osoby, o rg an izac je  
i in s ty tu c je , k tó re  n ie  zosta ły  w ym ien io n e  w  a r t .  6 te jż e  u s ta w y  ja k o  cudzoziem cy 
dew izow i. C udzoziem cam i dew izow ym i zaś w ed łu g  w sp o m n ian eg o  a rt. 6 są osoby, 
k tó re  m a ją  siedzibę  lu b  m iejsce  zam ieszkan ia  za g ran icą  (nie w y łącza jąc  od d z ia ­
łó w  i p rz ed s taw ic ie ls tw  o rg an izac ji i in s ty tu c ji k ra jo w y ch ), obce  p rz e d s ta w ic ie ls tw a  
a k re d y to w a n e  w  Polsce i k o rzy s ta ją ce  tu  z p rz y w ile ju  e k s te ry to r ia ln o śc i (p raw a 
z ak ra jo w o śc i) o ra z  p racow n icy  ty ch  p rz e d s ta w ic ie ls tw  obcych i członkow ie ich 
rodz in , jeże li zam ieszkan ie  tych  osób w  P o lsce n a s tą p iło  w  zw iązku  z  z a tru d n ie ­
n iem  p ra c o w n ik ó w  w  p rzed s taw ic ie ls tw ach .

C y to w an e  postan o w ien ia  o k aza ły  się  >w p ra k ty c e  n ie w y s ta rcza jące  d o  ok reś len ia  
cudzoziem ców  lu b  k ra jo w có w  dew izow ych . D la tego  też  za rząd zen ie  M in is tra  F in a n ­
só w  z d n ia  31.V.1860 r . w  sp raw ie  s to sow an ia  p rzep isó w  u s ta w y  dew izow ej do 
osób czasow o p rzeb y w a jący ch  za  g ran icą  lu b  w  k ra ju  o raz  zezw olen ia  d la ty ch  
osób n a  n ie k tó re  czynnośoi o b ro tu  w a rto śc iam i dew izow ym i (Mon. Pol. N r 51, 
poz. 244) z a jm u je  się po ruszonym  zag ad n ien iem  b a rd z ie j szczegółowo.

Z arząd zen ie  to  u s ta la  m. in., że k ra jo w c a m i dew izow ym i są  o b y w a te le  polscy 
zam ieszk u jący  s ta le  w  Polsce o raz  osoby in n e , k tó re  u zy sk a ły  zgodę w ład z  p o l­
sk ich  na  s ta łe  p rzeb y w an ie  w  k ra ju . Z a rząd zen ie  s tw ie rd za  n a s tęp n ie , że k r a ­
jow cy  d ew izo w i n ie  s ta ją  s ię  b y n a jm n ie j cudzoziem cam i dew izow ym i w  okres ie  
czasow ego p rzeb y w an ia  za g ran icą . Za czasow y p o b y t za g ran icą  u w aża  się p rz e ­
b y w an ie  poza  g ran icam i k r a ju  w  celu:

1) z a ła tw ia n ia  sp raw  służbow ych , o d w iedz in  k re w n y c h  lu b  zna jom ych , w y c ie ­
czek  tu ry s ty czn y c h  lu b  k ra joznaw czych ,

2) ob jęc ia  s tan o w isk a  i w y k o n y w an ia  p racy  w  p laców ce dy p lo m aty czn e j lub  
k o n su la rn e j PR L  albo  w  p rzed s taw ic ie ls tw ie  p o lsk ie j o rg a n iz a c ji lu b  in s ty ­
tu c j i  za g ran icą ,

3) z a tru d n ie n ia  w  obcej in s ty tu c ji, o rg an izac ji lu b  p rzed s ięb io rs tw ie  za g ran icą  
a lbo  n a  pok ładz ie  s ta tk u  obce j ban d ery ,

4) p rz e p ro w a d z a n ia  b a d a ń  n a u k o w y ch  lu b  szkolen ia .
R ów nież członkow ie rod z in  i in n i dom ow nicy  osób, k tó re  m a ją  p rzeb y w ać  za



N r 2 (74) W y j a z d y  czasowe  ;:a granicę  2:?

g ra n ic ą  w  w y m ien io n y ch  w yżej ce lach , w y jeżdża jący  w ra z  z ty m i o so b am i, n ie  
t r a c ą  oczyw iście  p rzez  to  c h a ra k te ru  k ra jo w có w  dew izow ych.

Z pow yższych  u s ta le ń  w y n ik a , że do k ra jo w có w  dew izow ych  p rzeb y w a jący ch  
czasow o za g ran icą  s to su je  się og ran iczen ia  i obow iązk i w p ro w ad zo n e  u s ta w ą  
d ew izow ą, a  w  szczególności og ran iczen ia  dotyczące w za jem n y ch  w y p ła t  m iędzy 
k ra jo w c a m i a cudzoziem cam i dew izow ym i. D la u m ożliw ien ia  je d n a k  osobom , 

'k tó r e  w y jeżd ża ją  czasow o z k ra ju ,  d o konyw an ia  n iezb ę d n y ch  w y d a tk ó w  po łączo­
n y ch  z p rzeb y w an iem  za g ran icą  zarządzen ie  zezw ala  ty m  osobom  n a  n iek tó re  
czynności o b ro tu  w a rto śc iam i dew izow ym i.

T a k  w ięc  zezw ala  się p rzed e  w szy stk im  n a  w y d a tk o w an ie  za g ran icą  k w o t 
p rzy d z ie lo n y ch  służbow o ty tu łe m  d ie t lu b  'k ieszonkow ego o ra z  k w o t, k tó re  p rzy  
w y jeźd z ie  w  celach  p ry w a tn y c h  zostały  w yw iez ione  za g ran icę  n a  p o d staw ie  
zezw o len ia  dew izow ego  (m ogą to  być kw o ty  w a lu t k u p io n e  w  b a n k u , ja k  ró w n ież  
k w o ty  w a lu t obcych  p o siad an e  p rzez  w yjeżdżających). D ale j —  za rząd zen ie  to  
z ezw a la  w y jeżd ża jący m  na  w y d a tk o w an ie  na  dow olne cele z ag ran iczn y ch  ś ro d ­
k ó w  p ła tn iczy ch  u zy sk an y ch  ty tu łe m  w yn ag ro d zen ia  w  zw iązku  z z a tru d n ie n ie m  
za g ran icą . W reszcie  zarządzen ie  zezw ala  w y jeżd ża jący m  n a  zaw ie ran ie  za g ran icą  
u m ó w  o  o d p ła tn e  w y k o n y w an ie  dzieła  lub  św iadczen ie  u s łu g  o ra z  n a  p o d e jm o ­
w a n ie  w y n ag ro d zen ia  lu b  h o n o ra r iu m , w y n ik a jąc y ch  z ty c h  um ów . Z a ró w n o  w ięc  
u cze s tn ik  w ycieczk i tu ry s ty c z n e j czy  osoba o d w iedza jąca  sw ych  k re w n y c h , jak  
i p ra c c w n ik  p o lsk ie j p laców k i d y p lo m aty czn e j czy h an d lo w e j lu b  w reszc ie  p r a ­
co w n ik  obcego p rzed s ięb io rs tw a  m o g ą  pod jąć  się  w yg łoszen ia  r e fe ra tu ,  n ap isan ia  
a r ty k u łu , w y k o n a n ia  dzie ła  sz tu k i lu b  innego  z lecen ia  i za in k aso w ać  p rz y p a d a ją c e  
im  z tego  ty tu łu  h o n o ra riu m . W ty m  w zględzie  u p ra w n ie n ia  w szy s tk ich  osób w y ­
jeżd ż a jący ch  czasow o są rów ne .

N ie jed n a k o w e  n a to m ia s t s ą  u p raw n ien ia  osób w y jeżd ża jący ch  do d ysponow an ia  
u zy sk an y m  w y n ag ro d zen iem  lu b  h o n o ra r iu m  za w sp o m n ian e  re fe ra ty ,  a r ty k u ły , 
d z ie ła  sz tu k i lu b  in n e  zlecenia. Z godnie bcw iem  z o m aw ian y m  zarząd zen iem  osoby 
w y jeżd ża jące  za g ran icę  w  celu  za ła tw ien ia  sp ra w  służbow ych, odw iedzin  k re w ­
n y ch  lu b  zn a jo m y ch  czy też  w  celach tu ry s ty czn y c h  lu b  k ra jo zn aw czy ch  m ogą 
w y d a tk o w a ć  k w o ty  u zy sk an e  za  w y k o n an ie  p rac  d o d a tk o w y ch  ty lk o  w  ram ach  
i n a  w a ru n k a c h  za rząd zen ia  M in is te rs tw a  F in an só w  z d n ia  14. V III. 1953 r. w  s p r a ­
w ie  zezw olen ia  n a  dysponow an ie  częścią zag ran icznych  środków  p ła tn iczy ch  u z y sk i­
w a n y c h  p rzez  osoby  fizyczne za n ie k tó re  p race  w y k o n y w an e  w  obrocie  z z ag ran icą  
(M onito r P o lsk i N r 69, poz. 402). P rzy p o m n ijm y , że za rządzen ie  to  zezw ala  osobom  
fizycznym  n a  d ysponow an ie  zag ran icznym i śro d k am i p ła tn iczy m i, u zy sk iw an y m i 
za n ie  zw iązan e  z o b ro tem  to w aro w y m  p race  w y k o n y w an e  za g ra n ic ą  n a  zlecenie 
zag ran icy , n a  n iezb ęd n e  po trzeb y  tych  csób  zw iązane  z ich po b y tem  za g ran icą  
o raz  n a  inne  cele bez og ran iczeń  do ró w n o w arto śc i zł 2 400, tj . 100 doi. U SA  za 
je d n ą  p racę . W y nag rodzen ia  p rzek racza jące  ró w n o w arto ść  zł 4 800, t j .  200 doi. 
U SA , n a  jed n o  d e c e n ie  m ogą być w y d a tk o w an e  na  cele dow olne do  50%, przy  
czym  po zo sta łe  5G°/o w y n ag ro d zen ia  pow inny  być od p rzed an e  b an k o w i po k u rs ie  
sp ec ja ln y m . O soby w y jeżd ża jące  za g ran icę  w  celu  po d jęc ia  ta m  p ra c y  o raz  w  ce­
lach  n au k o w y ch  i szko len iow ych  m ogą bez  ogran iczeń  dysponow ać w y n a g ro d z e ­
n iem  u zy sk iw an y m  za w y k o n an ie  z le teń  i p ra c  dodatkow ych . T ak  w ięc n a  p rz y ­
k ła d  s ty p e n d y s ta  F u n d a c ji F o rd a , k tó ry  w  czasie p o b y tu  za g ra n ic ą  w  celach  
n au k o w y c h  o p ra c u je  k s iążk ę  lu b  s tw o rzy  dzieło sz tu k i (rzeźba, ob raz), m a  p ra w o  
d y sp o n o w ać  u zy sk an y m  h o n o ra r iu m  na  sw o je  w y d a tk i osobiste, n a  k u p n o  sam o ­
chodu , p ap ie ró w  w arto śc iow ych  lu b  na  coko lw iek  innego ; m oże ró w n ież  złożyć
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u zy sk an e  p ien iąd ze  w  b a n k u  zag ran icznym . N a to m ia s t je ś li te n  sam  s ty p e n d y s ta  
p rzeb y w a  za g ran icą  w  celach  tu ry s ty c z n y c h  i w  czasie tak iego  p o b y tu  w y k o n a  
dzieło, za k tó re  o trzy m a  150 doi. U SA, b ędz ie  m ógł dysponow ać o trz y m a n y m i 
p ien ięd zm i n a  jak iek o lw iek  cele d o  w y so k o śc i 100 doi. U SA  ipod w a ru n k ie m  
sp rzed aży  b an k o w i 50 doi. po k u rs ie  zł 23,94 za do lara .

W yobraźm y  sobie te raz , że osoba w y je ż d ż a ją c a  za g ran icę  n a  p o b y t czasow y 
w yw ioz ła  ze sobą, d o p e łn ia ją c  z resz tą  w sze lk ich  fo rm aln o śc i czekow ych, książkę* 
n a p isa n ą  p rzez  sieb ie  lu b  o b raz  przez  s ieb ie  n am a lo w a n y  a lbo  a p a ra t  fo to g ra ­
ficzny , p a p ie ro sy  czy b u te lk ę  sp iry tu su . Czy osoba ta  m a p raw o  w sp o m n ian e  
p rz e d m io ty  sp rzed ać  za g ran icą , p o b rać  u z y sk a n e  za n ie  p ien iąd ze  i w y d a tk o w ać  
je  n a  w ła sn e  p o trzeb y  ea  g ran icą?

O tóż teg o  ro d z a ju  tr a n sa k c je  są n ie w ą tp liw ie  o b ro te m  w a rto śc ia m i dew izow ym i. 
S ta n o w ią  one bow iem  zaw ie ran ie  i w y k o n y w a n ie  um ów , w  k tó ry c h  w y n ik u  n a ­
s tę p u je  p rzen ie s ien ie  p ra w a  w łasnośc i lu b  p o s iad an ia  zag ran iczn y ch  środków  p ła t ­
n iczy ch  (por. a r t . 4 u s ta w y  dew izcw ej). Z godn ie  zaś z a r t .  19 u s ta w y  dew izow ej 
o b ró t w a rto śc ia m i dew izow ym i je s t bez zezw o len ia  w łaśc iw e j w ład zy  zabron iony .

P o n iew aż  n ie  m a zezw olen ia  g en e ra ln eg o  n a  d o konyw an ie  za g ran icą  s p rz e ­
d aży  m ien ia  ta m  posiadanego , p rze to  o p isan e  tr a n s a k c je  m u szą  być u w ażan e  za 
sp rzeczne  z p o stan o w ien iam i u s ta w y  d ew izo w ej (chyba że n a  ich  d o k o n an ie  
uzy sk an o  sp e c ja ln e  in d y w id u a ln e  zezw olen ie  dew izow e). Z aw ie ran ie  w ięc  ta k ic h  
tr a n s a k c j i  z cudzoziem cam i dew izow ym i bez  zezw olen ia  pod lega  k a ro m  p rz e w i­
d z ian y m  w  a r t .  49 § 1 u s ta w y  k a rn e j sk a rb o w e j (k a ra  a re sz tu  do la t  3 i g rzyw ny  
do 1 000 000 zł); w  w y p a d k u  d z ia łan ia  n ieu m y śln eg o  (§ 3 cyt. a r ty k u łu )  p rz e w i­
d z ia n a  je s t  k a ra  g rzy w n y  w  w ysokości do  100 000 zł, a  gdy w a rto ść  p rzed m io tu  
tra n s a k c j i  n ie  p rzek racza  k w o ty  2 500 zł (§ 4 cy t. a r ty k u łu ) , w ym ie rza  się g rzyw nę  
w  w ysokośc i do 50 000 zł.

W spom nie liśm y  ju ż  — p rz y  o m aw ian iu  sposobów  zdobycia p ien iędzy  n a  w y d a tk i 
za g ran icę  —  o ta k  zw anym  c lear ingu  p ry w a tn y m . C lea rin g  ta k i po lega  zw ykle 
na  o trz y m a n iu  zag ran icznych  środków  p ła tn ic z y c h  od cudzoziem ca dew izow ego (za 
g ra n ic ą  lu b  w  k ra ju )  z jednoczesnym  zobow iązan iem  się do zw ro tu  ró w n o w arto śc i 
o trz y m a n y c h  w a lu t obcych  w  z ło tych  w ed łu g  k u r s u  om ów ionego  d la  te j  t r a n s a k c j i

N ie trz e b a  być znaw cą p rzep isó w  d ew izo w y ch , ab y  s tw ie rd z ić  w y k ry w a ln o ść  
podobnego  po stęp o w an ia . O p isany  s ta n  fa k ty c z n y  n a ru sz a  k ilk a  p rzep isó w  u staw y  
dew izo w ej: p rzy jęc ie  pożyczki (k redy tu ) od cudzoziem ca dew izow ego je s t z a b ro ­
n io n e  —  bez zezw olen ia  —  p o stan o w ien iem  a r t .  28 u s ta w y  dew izow ej; w y p ła ta  
W k r a ju  ró w n o w arto śc i (w złotych) o trzy m an y ch  p ien ięd zy  zag ran iczn y ch  n a ru sza  
w sp o m n ian y  ju ż  a r t . 19 u s ta w y  dew izow ej; w re sz c ie  sto so w an ie  k u rs u  innego  niż 
u s ta lo n y  p rzez  N arodow y B an k  P o lsk i, (a k u rs y  s to so w an e  p rzy  c lear ingach  p ry ­
w a tn y c h  o d b ieg a ją  z reg u ły  od  k u rsu  o fic ja lnego ) je s t  zab ron ione  p o stan o w ien iem  
a r t . 29 u s ta w y  dew izow ej. W ty m  w y p a d k u  b ęd z iem y  też  m ie li p rz y k ła d  zbiegu 
p rzep isó w  u s ta w y  k a rn e j sk a rb o w e j: a r t .  47 § 1 g rozi k a rą  a re s z tu  od la t  2 i g rzy w ­
ny  w  w ysokośc i do 300 000 zł za p rzy jęc ie  pożyczk i od cudzoziem ca dew izow ego 
ze z łagodzen iem  k a ry  do g rzy w n y  w  w ysokośc i d o  50 000 zł, jeże li k w o ta  pożyczki 
n ie  p rz e k ra c z a  2 500 zł, i w  w ysokości do 30 000 zł, jeże li sp ra w c a  d z ia ła  n ie u m y ś l­
n ie ; k a rą  a re s z tu  do la t  3 i g rzyw ną  w  w ysokośc i do 1 000 000 zł zagrożone je s t 
d o k o n y w a n  e w y p ła t  w  k ra ju  n a  zlecenie lu b  n a  rzecz  cudzoziem ca dew izow ego 
(a rt. 50 § 1 u .k .s.) z odpow iedn im  z łagodzen iem  k a ry  p rzy  w y p ła ta c h  do  2 500 zł 
o raz  p rzy  d z ia ła n iu  n ieu m y śln y m : w reszc ie  a r t  61 § 1 u.k.s. p rz e w id u je  k a rę
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g rzy w n y  w  w ysokości do 30 000 zł za sto so w an ie  k u rsó w  in n y ch  n iż  u s ta lo n e  
n a  p o d s taw ie  o b o w iązu jących  przep isów .

Do ro zw ażen ia  pozosta łaby  jeszcze sp ra w a  w y d a tk o w a n ia  zag ran iczn y ch  środków  
p ła tn iczy ch  o trzy m an y ch  za g ran icą  od cudzoz iem ca  dew izow ego ty tu łe m  d a ro ­
w izny.

B ez w ą tp ie n ia  da ro w izn a  ta k a  je s t  o b ro tem  w arto śc iam i dew izow ym i. N a s tę p u je  
tu  p rzec ież  w y k o n an ie  um ow y, w  k tó re j  w y n ik u  dochodzi do  p rz e n ie s ie n ia  p ra w a  
w łasn o śc i w a rto śc i dew izow ych.

O b ro tem  w arto śc ia m i dew izow ym i b ędz ie  ró w n ież  w y d a tk o w a n ie  u z y sk a n y c h  
w te n  sposób p ien iędzy  za g ran icą . P rzep isy  w y k o n aw cze  do u s ta w y  d ew izow ej 
n ie  z a w ie ra ją  bow iem  zezw olen ia  n a  w y d a tk o w a n ie  zag ran iczn y ch  śro d k ó w  p ła t ­
n iczych  u zy sk an y ch  pod  ty tu łe m  d a rm y m .

T a k  w y g ląd a ło b y  rozs trzy g n ięc ie  tego  zag ad n ien ia  z p u n k tu  w id zen ia  fo rm a l­
nego. J e d n a k ż e  ro zs trzy g n ięc ie  ta k ie  w y d a je  się n ies łu szne  z  w ie lu  w zg lędów . 
M ery to ry czn ie  bow iem  in te re s  dew izow y  P a ń s tw a  n ie  ponosi w sk u te k  ta k ie j  d a ro ­
w izny  żad n e j s tra ty . N ie tru d n o  tu  n a w e t d o p a trzy ć  się p o średn io  p ew n y ch  k o ­
rzy śc i d la  in te re su  państw ow ego . Z  d ru g ie j znów  s tro n y  za rząd zen ie  M in is tra  
F in an só w  z d n ia  9.XI.1958 r . w  sp ra w ie  n ie k tó ry c h  św iadczeń  p ien iężn y ch  w  s to ­
su n k a c h  z osobam i czasow o p rz e b y w a ją c y m i w  k ra ju  (M onitor P o lsk i N r 89, poz. 
497) zezw ala  k ra jo w co m  dew izow ym  n a  p rz y jm o w a n ie  od cudzoziem ców  d ew izo ­
w ych  d a ro w izn y  zag ran iczn y ch  ś ro d k ó w  p ła tn iczy ch  — pod w a ru n k ie m  je d n a k  
n ie d o k o n y w an ia  św iadczeń  w za jem n y ch .

D arow izny , o k tó ra c h  m ow a w  za rząd zen iu  z 9.XI.1958 r., ró żn ią  się o d  d a ro w izn  
d o k o n y w an y ch  za g ran icą  jed y n ie  m ie jscem  ich  w y k o n y w an ia , p rzy  czym  z n a tu ry  
rzeczy  w ięce j n ieb ezp ieczeń stw  d la  in te re su  dew izow ego m oże s tw a rz a ć  tr a n s a k c ja  
d a ro w izn y  z a w ie ran a  w  k ra ju . W reszcie  zak az  p rz y jm o w a n ia  d a ro w izn  to  p ie ­
n iąd zu  m oże być  bardzo  ła tw o  o m in ię ty  p rzez  p rzy jęc ie  d a ro w izn y  w  p o s ta c i 
tow aró w . Z  ty c h  p rz e to  w zg lędów  w y d a je  się  słuszne  s tw ie rd zen ie , że d a ro w izn y  
w a rto śc i dew izow ych  — b ez  ja k ic h k o lw ie k  św iadczeń  w za jem n y ch  — za g ra n ic ą  
p rzez  cudzoziem ców  dew izow ych  n a  rzecz  k ra jo w có w  dew izow ych  z n a jd u ją  się  
poza s t r e fą  z a in te re so w a ń  p o lsk ich  w ła d z  dew izow ych  i n ie  p o d leg a ją  p o lsk ie j 
re g la m e n ta c ji dew izow ej. W zw iązk u  z a ś  z ty m  rodzi się pod  ad re se m  w ła śc iw y ch  
w ładz  p y ta n ie , czy zag ad n ien ia  tego  n ie  n a leża ło b y  ro zs trzy g n ąć  w y ra ź n ie  w  d ro ­
dze odpow iedn iego  za rządzen ia .

R ea su m u ją c  n asze  w y w ody  w y p a d a  po d k reś lić , że k ra jo w c y  dew izow i, k tó rzy  
p rz e b y w a ją  czasow o za g ran icą , obo w iązan i są  ró w n ież  i ta m  stosow ać się  d o  
p o stan o w ień  u s ta w y  dew izow ej i p rzep isó w  w y d an y ch  n a  je j p o d staw ie . N ie p rz e ­
s trz e g a n ie  ty ch  p o stan o w ień  n a ra ż a  sp raw có w  n a  su ro w e sa n k c je  p rzew id z ian e  
w u s ta w ie  k a rn e j sk a rb o w ej.

Z n a n ą  je s t rzeczą, że część o g a rn ię ty c h  g o rączką  h an d lo w ą  k lie n tó w  „O rb isu ” , 
S p o r t-T u r is tu  i  in n y ch  b iu r  tu ry s ty c z n y c h  o ra z  „ tu ry s tó w ” in d y w id u a ln y c h  z ca łą  
św iadom ośc ią  dopuszcza  się w y k ro czeń  'i w y s tę p k ó w  dew izow ych. W ielu  je d n a k  
in n y ch  n aszy ch  p o d różnych  p o p e łn ia  t e  w y k ro czen ia  n ie  zd a ją c  sob ie  sp ra w y  
z n ie leg a ln o śc i sw ego  d z ia łan ia  o raz  z k o n sek w en c ji, ja k ie  z tego  d z ia łan ia  m ogą 
w y n ik n ąć . T y m  św iadom ym  i n ie św iad o m y m  a u to re m  p rz e s tę p s tw  dew izow ych  
za g ra n ic ą  w a r to  w ięc  ch y b a  by ło  p rzy p o m n ieć  o obow iązu jących  ich zakazach  
o raz  o p o d staw ach  p rzy s łu g u jąc y ch  im  u p raw n ień .


